
Na Brochowie powstanie
nowoczesny basen – w
miejscu dzisiejszych ruin
przy ul. Polnej – str. 5

우아한 LAST MINUTE - 열
대할인! 쇼핑은이제보
다더저렴할수있을까
요? 아마그럴수도있죠
돌니실롱스크시민들이
Wrocław Fashion Outlet
의 7월 SALE 가볼때이
거사실이라고알아내요.

우리동네의제일큰
아웃렛백화점에만
80프로까지돈을절
악할수있어요
– str. 7

Basen Ślęza obchodzi
swoje pierwsze
urodziny! – str. V i VI

Letnie promocje we
Wrocław Fashion
Outlet str. 7

Gazeta Sąsiedzka 이웃을위한신문
Partynice, Ołtaszyn, Klecina, Wysoka, Kobierzyce oraz wszystkie okolice
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Partynice, Ołtaszyn, Wysoka, Kobierzyce 및모든주변지역
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Katastrofalny stan nawierzchni, brak
oświetlenia i chodników był przyczyną nie-
dawno opisywanego na naszych łamach
protestu mieszkańców Jagodna – jednego
z najszybciej rozwijających się osiedli Wro-
cławia. 

Spółka Wrocławskie Inwestycje podpi-
sała już umowę z konsorcjum Strabag, które
wygrało przetarg na realizację prac. Prace
mają się rozpocząć już na przełomie lipca i
sierpnia. Koniec robót planowany jest na
pierwszy kwartał 2019. Wartość kontraktu
wynosi 77 mln. Większa część tej kwoty
(54,4 mln) pochodzi ze środków unijnych. 

Przebudowa Buforowej nastręcza
wielu problemów technicznych i plani-
stycznych. Ulica biegnie pod wiaduktem
kolejowym, w przyszłości na Jagodno mają

również, wedle zapewnień magistratu,
pojechać tramwaje.  

Przebudowa obejmie odcinek ulicy od
granicy Wrocławia do wiaduktu kolejowe-
go. W zasadzie zbudowana będzie zupełnie
nowa ulica – równoległa do starej. Ta
ostatnia służyć ma komunikacji lokalnej i
również otrzymać nową nawierzchnię. 

Ważnym elementem projektu jest
budowa dużego ronda (o średnicy 60
metrów) i przebudowa wiaduktu kolejo-
wego. Na odcinku wiadukt – Konstruk-
torska ulica będzie czteropasmowa. 

Projektanci zadbali również o zosta-
wienie rezerwy terenu na ewentualną
budowę linii tramwajowej sięgającej do ul.
Kajdasza. EG., RED.

Wizualizacje: materiały prasowe inwestora

Buforowa po nowemu
Rusza przebudowa ul. Buforowej. Obok trwającej już gruntownej przebudowy ul. Parafialnej to najbardziej oczekiwana
inwestycja komunikacyjna na południu Wrocławia. 

Kino
„Lwów”
pozostanie
kinem?
Ważą się losy najstarszego kina na
wrocławskich Krzykach. Kino Lwów (w okre-
sie PRL nosiło nazwę „Przodownik”) przy ul.
Hallera nie działa już od kilku lat. W
gablotach wiszą wciąż plakaty,
pochodzą  jednak z… 2011 roku, wtedy
właśnie kino zostało zamknięte. Elewacja
budynku i jego otoczenie przedstawiają
widok opłakany.

Kino Lwów jest własnością Odra-
Film, instytucji kultury samorządu woje-
wódzkiego (Odra-Film prowadzi także
Dolnośląskie Centrum Filmowe, czyli
znane wszystkim wrocławianom kino
Warszawa). 

Dokończenie na ááá STR. 2
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Wrocławski Standard Zielonego Budynku. 
Nowa szkoła na Zwycięskiej wśród pierwszych obiektów

Mniej smart-
fonów, więcej 
międzyludzkich 
relacji. We wro-
cławskich szkołach 
rusza pionierski progam dla dzieci i 
młodzieży – str. 7

Brzmienia Wrocławia. Premiera unikal-
nej książki wybitnej krytyczki muzycz-
nej i muzykolożki – str. 11

Nowe zasady projektowania. Po co 
powstał Standard?

Ekstremalne zjawiska pogodo-
we, rosnące koszty energii, potrzeba 
retencji wód opadowych i ochrony 
przed upałami wymagają od samo-

rządów nowego podejścia do inwe-
stycji budowlanych. Standard Zielo-
nego Budynku jest odpowiedzią na te 
wyzwania.

Dokument nie narzuca jednej 

Dokończenie na str. 6

Miasto wprowadziło Wrocławski Standard Zielonego Budynku - kompleksowy zestaw 
wymagań, który ma uporządkować sposób projektowania i modernizowania budynków 
miejskich.Standard obejmuje nowe inwestycje oraz - jako pierwsze miasto w Polsce - 
także modernizacje budynków istniejących, w tym przedwojennych. Obiekty te stanowią 
ważną część wrocławskiej tkanki, a zarazem generują największe wyzwanie energetyczne.

Wzruszające spotkanie. Hubert Hurkacz, najwybitniejszy 
dziś polski tenisista odwiedził swoją dawną podstawówkę 
na wrocławskich Krzykach – str. 8

Budowa nowoczesnej szkoły na Zwycięskiej jest już na ukończeniu
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Badania, które mogą zrewolucjonizo-
wać walkę z nowotworami, potrwa-
ją 4,5 roku. Będą realizowane przez 
99 naukowców z sześciu wiodących 
ośrodków naukowych z Wrocławia i 
Warszawy: Politechniki Wrocławskiej, 
Instytutu Biologii Doświadczalnej im. 
Nenckiego PAN, Instytutu Chemii Fi-
zycznej PAN, Instytutu Immunologii i 
Terapii Doświadczalnej im. Hirszfelda 
PAN, Uniwersytetu Wrocławskiego 
oraz Uniwersytetu Przyrodniczego we 
Wrocławiu.

  Podmiotem zarządzającym pro-
gramem WIB dla obszaru biotechno-

logia medyczna jest Sieć Badawcza 
Łukasiewicz – PORT Polski Ośrodek 
Rozwoju Technologii z siedzibą we 
Wrocławiu. 

 
Dwa kluczowe ramiona badawcze: 
terapia i diagnostyka 

 – Nasz projekt to przykład nowo-
czesnych, w pełni interdyscyplinar-
nych badań biomedycznych, integru-
jących chemię, biologię, medycynę, 
immunologię, bioinformatykę oraz 
sztuczną inteligencję – opisuje prof. 
Marcin Poręba. – Jego kluczowym 
elementem będzie równoległa reali-
zacja dwóch ściśle powiązanych ra-
mion badawczych – terapeutycznego 
i diagnostyczno-predykcyjnego. 

  Pierwsze koncentruje się na 
opracowaniu nowej generacji ko-
niugatów przeciwciało–lek (ADC, 
ang. antibody-drug conjugates), 
natomiast drugie obejmuje rozwój 
narzędzi diagnostycznych umożli-

wiających precyzyjną kwalifikację 
pacjentów do terapii.  – Takie podej-
ście pozwala od samego początku 
projektować terapię w duchu medy-
cyny personalizowanej, w której de-
cyzje terapeutyczne podejmowane 
są na podstawie rzeczywistych cech 
molekularnych guza – wyjaśnia prof. 
Marcin Poręba z Politechniki Wro-
cławskiej.

 
Lek aktywowany w 
mikrośrodowisku guza

  Głównym celem naukowców z 
Wrocławia i Warszawy będzie opra-

cowanie innowacyjnej strategii le-
czenia nowotworów litych. – Są to 
m.in. rak trzustki, potrójnie ujemny 
rak piersi, czerniak czy rak płuca, 
czyli nowotwory o bardzo złym ro-
kowaniu i ograniczonej skuteczności 
obecnych terapii – wylicza prof. Po-
ręba. 

 
Będzie się ona opie-

rać na zaprojektowanych 
w projekcie PACMAN 
koniugatach ADC, które 
mają działać w sposób 
odmienny od większości 
obecnie stosowanych roz-
wiązań. – Zamiast wyma-
gać wnikania do wnętrza 
komórki nowotworowej, 
nowe leki będą aktywo-
wane bezpośrednio w mi-
krośrodowisku guza, pod 
wpływem nadaktywnych 
enzymów, czyli metalo-

proteinaz macierzy pozakomórkowej 
– tłumaczy lider projektu.

  Enzymy te są charakterystycz-
ne dla agresywnych nowotworów i 
odpowiadają za przebudowę tkan-
ki nowotworowej oraz jej inwazyj-
ność. – Takie podejście daje szansę 
na zwiększenie skuteczności lecze-
nia przy jednoczesnym ograniczeniu 
toksyczności dla zdrowych tkanek – 
mówi prof. Poręba.

 
Od chemii do badań 
przedklinicznych 

Cały projekt będzie prowadzony 
zgodnie z pełną ścieżką badań trans-
lacyjnych – od podstawowych badań 
chemicznych po zaawansowane mo-
dele przedkliniczne. – Zaczniemy od 
syntezy bibliotek peptydowych i pro-
jektowania selektywnych łączników 
aktywowanych przez proteazy, z wy-
korzystaniem algorytmów sztucznej 
inteligencji – zapowiada naukowiec 
Politechniki Wrocławskiej. 

  Następnie nowe koniugaty ADC 
będą testowane w badaniach ko-
mórkowych, na modelach trójwy-
miarowych oraz organoidach wypro-
wadzonych bezpośrednio z guzów 
pacjentów.  Kolejnym etapem będą 
badania in vivo, istotnie zwiększające 
wiarygodność przedklinicznej oceny 
bezpieczeństwa i farmakokinetyki 
opracowywanych terapii.  – Równo-
legle będziemy prowadzić analizy ex 
vivo na materiale klinicznym pocho-
dzącym od pacjentów – opisuje prof. 
Poręba.

 
Unikalny biobank  

Niezwykle ważnym elementem 
projektu będzie stworzenie unikal-
nego w skali kraju biobanku. Znaj-
dzie się w nim ponad 1000 próbek 

guzów litych oraz próbek krwi, wraz 
z pełnymi danymi klinicznymi. 

Materiał biologiczny będzie po-
zyskiwany we współpracy z Dol-
nośląskim Centrum Onkologii oraz 
ośrodkami medycznymi w Warsza-
wie. – Zgromadzone próbki poddamy 
wielowymiarowej analizie moleku-
larnej, obejmującej m.in. obrazową 
cytometrię masową, sekwencjono-
wanie RNA pojedynczych komórek, 
proteomikę, analizy metaboliczne i 
lipidomiczne – wymienia prof. Mar-
cin Poręba. 

 Dane zostaną zintegrowane przy 
użyciu algorytmów sztucznej inteli-
gencji, co pozwoli zbudować modele 
predykcyjne skuteczności terapii i 
jeszcze precyzyjniej dopasowywać 
leczenie do profilu biologicznego 
konkretnego pacjenta.

 
Wrocławsko-warszawska siła 
naukowa 

Wszystkie badania będą realizo-
wane przez wrocławsko-warszaw-
skie konsorcjum łączące sześć reno-
mowanych jednostek naukowych. 

Badaniami medycznymi 
na Politechnice Wrocław-
skiej pokieruje dr hab. n. 
med. Bożena Cybulska-
-Stopa, prof. uczelni (Wy-
dział Medyczny). 

 Pracami w Instytucie 
Biologii Doświadczalnej 
im. Marcelego Nenckie-
go PAN zajmie się zespół 
prof. Agnieszka Dobrzyń, 
w Instytucie Chemii Fi-
zycznej PAN grupa kiero-
wana przez prof. Marcina 
Drąga, a w Instytucie Im-
munologii i Terapii Do-

świadczalnej im. Ludwika Hirszfelda 
PAN zespół dr hab. Elżbiety Pajtasz-
-Piaseckiej, prof. instytutu. W pro-
jekcie zaangażowane będą także 
zespoły dr hab. Małgorzaty Zakrzew-
skiej, prof. uczelni z Uniwersytetu 
Wrocławskiego oraz prof. Arkadiu-
sza Miążka z Uniwersytetu Przyrod-
niczego. 

– Tak szerokie i interdyscyplinar-
ne konsorcjum umożliwi nam reali-
zację badań od poziomu molekular-
nego aż po zaawansowane modele 
przedkliniczne i analizy kliniczne – 
zapewnia prof. Marcin Poręba.

 
Młody naukowiec o wielkich 
marzeniach 

Dr hab. inż. Marcin Poręba, prof. 
uczelni (ur. 25 kwietnia 1986 r.), jest 
jednym z najbardziej rozpoznawal-
nych polskich naukowców młodego 
pokolenia w obszarze chemii biolo-
gicznej i biotechnologii medycznej. 

  Kierowana przez niego Katedra 
Chemii Biologicznej i Bioobrazowa-
nia na Wydziale Chemicznym Poli-
techniki Wrocławskiej specjalizuje 
się w badaniach nad proteazami oraz 
w projektowaniu koniugatów prze-
ciwciało–lek selektywnie aktywowa-
nych przez enzymy proteolityczne, co 
stanowi fundament naukowy projek-
tu PACMAN.

 Prof. Marcin Poręba odbywał sta-
że naukowe w wiodących ośrodkach 
badawczych w Stanach Zjednoczo-
nych i Australii, a jego dorobek obej-
muje liczne publikacje w renomowa-
nych czasopismach naukowych oraz 
patenty z obszaru nowoczesnych te-
rapii celowanych. 

ŹRÓDŁO: POLITECHNIKA WROCŁAWSKA
/MAT. PRAS.

Zbliżający się okres świątecznych wyjazdów oraz ferii 
zimowych to czas przygotowań do obozów sportowych. 
Organizatorzy zimowych turnusów coraz częściej wy-
magają od uczestników aktualnego zaświadczenia o 
braku przeciwwskazań do uprawiania sportu. Komplek-
sowe badania sportowe dla dzieci i młodzieży do 18 
roku życia, zarówno w formie wizyt na NFZ, jak i kon-
sultacji prywatnych dostępne są w sieci placówek NZOZ 
Twój Lekarz. 

MEDYCYNA SPORTOWA  KTO? GDZIE? KIEDY?
Badania kwalifikacyjne oraz konsultacje z medycyny 

sportowej realizuje dr Joanna Stoch–Stój, specjalistka me-
dycyny rodzinnej. Pacjenci przyjmowani są w Przychodni 
NZOZ Twój Lekarz w Tyńcu Małym przy ulicy Zdrowej 2. 

Rejestracja prowadzona jest telefonicznie, pod nume-

rem: 71 311 12 36, od poniedziałku do piątku, w godzi-
nach 10:00 - 18:00.

BADANIA SPORTOWE NA NFZ I PRYWATNIE
Wizyta na NFZ realizowana jest bezpłatnie dla pa-

cjentów zadeklarowanych do NZOZ Twój Lekarz.  Obej-
muje pełną konsultację i kwalifikację do uprawiania spor-
tu. Pacjenci niezadeklarowani mogą skorzystać z wizyt 
komercyjnych. 

Aby lekarz mógł wydać zaświadczenie, należy dostar-
czyć aktualne wyniki badań:

•	 morfologię krwi,
•	 glukozę,
•	 badanie ogólne moczu.
Badania te muszą być wykonane maksymalnie 6 mie-

sięcy przed wizytą.

KONSULTACJE Z MEDYCYNY SPORTOWEJ DLA DZIECI I MŁODZIEŻY

Projekt PACMAN. 73 mln zł na badania 
nad terapiami onkologicznymi
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W miejscowościach Gminy Kobierzyce 
pojawią się zautomatyzowane defi-
brylatory AED. Trafią do wszystkich 
miejscowości?

Tak. Postanowiliśmy wyposażyć 
każdą miejscowość Gminy Kobierzy-
ce w urządzenia AED. Zamontowano 
je w 13 lokalizacjach. Realizacja pro-
jektu została podzielona na dwa eta-
py. Również ze względów technicz-
nych. Urządzenia AED znajdują się na 
zewnątrz, w miejscach z łatwym do-
stępem. Dlatego staramy się lokować 
je przede wszystkim przy obiektach 
należących do Gminy lub np. przy re-
mizach Ochotniczej Straży Pożarnej. 
Każdy mieszkaniec, w razie potrzeby,  
będzie mógł skorzystać z tych urzą-
dzeń – będziemy do tego zachęcać.

W sytuacji zagrożenia, przy po-
dejrzeniu zatrzymania krążenia na-
leży oczywiście w pierwszej kolejno-
ści wezwać pogotowie ratunkowe, a 
następnie użyć defibrylatora. Każde 
urządzenie ma wbudowany lokali-
zator. Wszystkie objęte są serwisem 
– po każdym użyciu wymieniane są 
odpowiednie elementy. Planujemy, 
żeby w większych miejscowościach 
znajdowało się więcej tego typu 
urządzeń. W miejscowości tak dużej 
jak, np. Wysoka powinny być trzy. Co 
najważniejsze, defibrylator AED jest 
urządzeniem automatycznym, skom-
puteryzowanym, wydaje komendy 
po polsku, np. odsunięcia się przed 
wyzwoleniem ładunku elektryczne-
go. Wszystko jest tu automatyczne 
i bezpieczne, aczkolwiek musimy 
przeszkolić naszych mieszkańców. 

W jaki sposób?

Takie szkolenia będą się odbywać 
m.in. poprzez zebrania wiejskie, na 
których pojawią się fachowcy, rów-
nież nasi strażacy świetnie znający 
się na udzielaniu pierwszej pomocy. 
To wiedza bezcenna w wielu sytu-
acjach życiowych. Pamiętajmy rów-
nież, że za nieudzielenie pomocy gro-
zy odpowiedzialność karna.  Dzieci i 
młodzież również uczestniczą w róż-
nego typu szkoleniach dotyczących 
bezpieczeństwa, ale będziemy starali 
się ich wiedzę odświeżać i poszerzać. 

Skoro jesteśmy przy młodzieży. Jak 
będzie wyglądał skatepark w Tyńcu 
Małym?

Istotnie, podpisaliśmy już umo-
wą na stworzenie skateparku w 
Tyńcu Małym, na terenie, który był 
przeznaczony na stworzenie strefy 
aktywności młodych. Na terenie Gmi-
ny Kobierzyce istnieje wiele pięk-
nych i nowoczesnych placów zabaw 
dla dzieci, ale młodzież ma oczywi-
ście inne oczekiwania. Widzimy rów-
nież, jak wielką popularnością cieszy 
się skatepark w Bielanach Wrocław-
skich. W Tyńcu Małym chcemy stwo-
rzyć bardzo profesjonalny skatepark. 
Powstanie specjalnie wyprofilowana 
niecka. Inwestycja znajduje się obec-
nie w fazie projektowania. Oprócz sa-
mego skateparku pojawią się pewnie 
przy nim miejsca do spotykania się, 
do posiedzenia, jakiś plac zabaw, być 
może większy tzw. linowiec. Chcemy 
również, by był dostępny Internet i, 

być może, jakieś automaty, w których 
będzie można kupić np. zdrowego 
batona. 

W którym miejscu powstanie ten 
obiekt? Skateparki z natury rzeczy są 
raczej hałaśliwe…

Tak, jest to właśnie miejsce spe-
cjalnie wybrane, żeby nie przeszka-
dzać naszym mieszkańcom. Mówimy 
o terenie pomiędzy Domasławiem 
a Tyńcem Małym, przy stawie. A to 
miejsce jest samo z siebie hałaśliwe, 
ze względu na bliskość obwodnicy. 
Taka lokalizacja inwestycji nie po-
winna być więc uciążliwa. 

Przechodząc do podsumowania mi-
jającego roku. Można powiedzieć, że 
strategie Gminy Kobierzyce chyba się 
sprawdzają, bo Gmina została nagro-
dzona w plebiscycie Rzeczpospolitej?

Tak, to zawsze bardzo cieszy. Za-
wsze też powtarzam, że to nie jest 
sukces samej Gminy, tylko mieszkań-
ców Gminy Kobierzyce. W rankingu 
brana jest pod uwagę m.in. aktyw-
ność gospodarcza mieszkańców, 
sposób odprowadzania podatków 
itp. Jest to więc wspólne zwycięstwo. 
Mówimy tu o poważnym i całkowi-
cie niezależnym rankingu. Nigdy nie 
bierzemy udziału w konkursach czy 
rankingach, o charakterze, nazwijmy 
to, komercyjnym. Dlatego cieszy nas 

Piotr Kopeć, Wójt Gminy Kobierzyce

9 Dokończenie na str. 2

Gmina Kobierzyce. To był dobry rok!
Z Piotrem Kopciem, Wójtem Gminy Kobierzyce rozmawia Maciej Wełyczko
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również ogromnie pierwsze miejsce 
w V Rankingu Gmin Dolnego Ślą-
ska, w kategorii gmin powyżej 20 
tys. mieszkańców. Jedną z badanych 
kategorii były w tym przypadku np. 
wyniki egzaminy ośmioklasistów.  
Odbierałem nagrodę już po raz drugi, 
bo jesteśmy po raz kolejny na pierw-
szym miejscu wśród gmin wiejskich 
i w Powiecie Wrocławskim i Woje-
wództwie Dolnośląskim, co bardzo 
cieszy. Zawsze podkreślam, że jest 
to również sukces naszych wspa-
niałych dzieciaków, które po prostu 
świetnie się uczą. Każdy punkcik ma 
tu znaczenie i być może tym właśnie 
punkcikiem wyprzedziliśmy Czerni-
cę, która w tym roku była na drugim 
miejscu, czego bardzo gratulujemy, 

faktycznie jest to gmina, która znako-
micie się rozwija. 

Jakim rokiem był rok 2025 w Gminie 
Kobierzyce?

Myślę, że udanym. Wiele inwesty-
cji udało się zrealizować. Kontynu-
ujemy zadania rozpoczęte wcześniej 
inwestycji, takich jak np. rozbudowa 
szkoły w Tyńcu Małym. Ale pojawi-
ły się również zupełnie nowe pro-
jekty takie jak nasadzenia. Bardzo 
mnie cieszy to, że uzyskaliśmy duże 
wsparcie finansowe w postaci jed-
noprocentowej pożyczki na dokoń-
czenie projektu kanalizacji ostatnich 
czterech wsi w naszej Gminie.  Czeka-
my na ocenę ofert. 

Chciałbym zwrócić uwagę rów-
nież na inną kwestię. Kiedyś Gmina 
była znana z tego, że sprzedawała 
nieruchomości, a teraz nieruchomo-
ści skupujemy. 

Wydaje się, że są naprawdę klu-
czowych kilka decyzji zostało podję-
tych, kupiliśmy piękną nieruchomość 
w samym sercu Kobierzyc, która kie-
dyś ma posłużyć jako to miejsce bu-
dowy obiektu kultury. Jesteśmy już 
na ostatniej prostej w procesie zaku-
pu działki pod basen w Kobierzycach, 
czy ściślej pomiędzy Kobierzycami 
a Magnicami, przy parku, w bardzo 
fajnym położeniu blisko węzła ko-
munikacyjnego. Udało nam się po-
zyskać działkę pod park w Bielanach 
Wrocławskich. To, co w zeszłym roku 

było marzeniem, dzisiaj staje się fak-
tem. Poprzez bardzo dobrą, trzeba to 
przyznać, współpracę z KOWR (Kra-
jowy Ośrodek Wspierania Rolnic-
twa), którą udało nam się nawiązać, 
jesteśmy bardzo blisko pozyskania 
wielkiej, 14-hektarowej działki w 
Ślęzie. Ale cieszą również projekty 
bardzo małe – każdy fragment chod-
nika jest ważny dla mieszkańców 
miejscowości, w której powstał. 

Grudzień w każdej gminie to okres 
pracy nad budżetem i przygotowania 
się do jego uchwalenia. Jaki będzie bu-
dżet Gminy Kobierzyce na rok 2026?

Będzie to budżet odrobinę 
skromniejszy w porównaniu z bie-
żącym. Wynika to z prognozowanych 
mniejszych wpływów w zakresie 
podatku CIT. Budżet każdej gminy 
konstruowany jest w oparciu o nad-
syłane przez ministerstwo dane po-
datkowe sprzed dwóch lat. Wzro-
sły nieco wpływy z PIT, ale te z CIT 
są mniejsze o 20 mln zł i musimy 
to uwzględnić. Mimo tej trudności, 
udało nam się spiąć budżet bez wy-
kreślania jakichkolwiek zadań inwe-

stycyjnych. Udało się nawet kilka do-
rzucić, a inne przyspieszyć. Ważnym 
zadaniem w przyszłorocznym budże-
cie jest wspomniana już kanalizacja – 
to projekt o kluczowym znaczeniu, 
po jego realizacji staniemy się gminą 
skanalizowaną w 100 proc. 

Ale nie zabraknie również wielu 
innych inwestycji: zielonych, rowe-
rowych, kulturalnych, ruszy z pew-
nością konkurs na projektowanie 
lub budowę basenu w Kobierzycach. 
Będziemy mieli z pewnością o czym 
rozmawiać przez cały rok 2026. 

W ostatnim tegorocznym wywiadzie 
nie może za to zabraknąć najważniej-
szego pytania. Jakie życzenia by Pan 
złożył mieszkańcom na święta i Nowy 
Rok?

Życzę zawsze tego samego – żeby 
te dni były takim momentem wyci-
szenia, wyhamowania. Wszyscy je-
steśmy dziś w biegu. Zatrzymajmy 
się. To jest kilka dni dla nas, dla na-
szych rodzin. Zróbmy wszystko, żeby 
po prostu z nimi być. A w następnym 
roku, życzę wszystkim, żeby tych ży-
ciowych pozytywów było ze 100 razy 
więcej, niż spraw przykrych!

Gmina Kobierzyce. To był dobry rok!
Z Piotrem Kopciem, Wójtem Gminy Kobierzyce rozmawia Maciej Wełyczko

Meandry Bielańskie w Bielanach Wrocławskich Nasadzenia w Bielanach Wrocławskich
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MPWiK Wrocław realizuje jedną z 
największych i najbardziej skom-
plikowanych inwestycji w  historii 
spółki – rozbudowę Wrocławskiej 
Oczyszczalni Ścieków. Ze względu na 
skalę projektu, jego złożoność oraz 
krótki czas realizacji, koszty okazały 
się wyższe niż pierwotnie zakłada-
no. Dlatego Spółka z sukcesem za-
wnioskowała o dodatkowe środki z 
Programu Funduszy Europejskich na 
Infrastrukturę, Klimat i Środowisko 
(FEnIKS). Stąd kwota wsparcia wzro-
sła z 219 mln zł do ponad 286 mln 
zł netto!

W marcu informowaliśmy o re-
kordowej dotacji dla MPWiK Wro-
cław – 219 mln zł z Programu Fundu-
szy Europejskich na Infrastrukturę, 
Klimat i Środowisko (FEnIKS). Dziś 
wiemy, że ta kwota wzrosła o 67 mln 
zł i wynosi ponad 286 mln zł. To naj-
większe dofinansowanie w historii 
Spółki.

– Dzięki środkom z Programu 
FEnIKS możemy rozbudować i uno-
wocześnić Wrocławską Oczyszczal-
nię Ścieków oraz zapewnić dostęp 
do kanalizacji dla tysięcy mieszkań-
ców, nie obawiając się trudności w 
finansowaniu. Inwestujemy w przy-
szłość Wrocławia, w jego odporność 
na zmiany klimatyczne i w edukację 
najmłodszych. To największe do-
finansowanie w  historii MPWiK i 
ogromny krok w stronę zrównowa-
żonego rozwoju miasta. Założone 
przez nas cele są nie do przecenie-
nia, dlatego każda dodatkowa kwo-
ta będzie zagospodarowana przez 

MPWiK na rzecz poprawy komfortu 
mieszkańców – podkreśla Witold 
Ziomek, prezes zarządu wrocław-
skich wodociągów.

Zarówno pierwotna kwota, jak i 
dodatkowe środki zostaną przezna-
czone na realizację projektu „Doce-
lowe rozwiązanie gospodarki ścieko-
wej dla miasta Wrocławia – Faza II”, 
który obejmuje:

• Rozbudowę i modernizację 
Wrocławskiej Oczyszczalni Ścieków 
– zwiększenie jej przepustowości aż 
o 39%, lepsze zabezpieczenie przed 
skutkami ulewnych deszczy i lokal-
nych podtopień.

• Budowę ponad 22 km nowych 
sieci kanalizacyjnych na osiedlach: 
Żerniki, Ratyń, Marszowice, Kło-
koczyce, Strachowice, Brochów, 
Leśnica, Księże Wielkie i Świniary 
– dzięki temu blisko 3 tysiące osób 
zyska dostęp do kanalizacji. Część 
z tych inwestycji (Leśnica, Księże 
Wielkie,  Świniary i  Strachowice) 
została już zrealizowana, a pozo-
stałe zakończą się najpóźniej w IV 
kwartale 2027 r. 

• Działania edukacyjne – rozwój 
programu Akademia H2O i komik-
sy dla najmłodszych, które uczą, jak 
chronić wodę i środowisko.

Wniosek o zwiększenie dofinan-
sowania został poparty szczegółową 
analizą finansową i dokumentami 
potwierdzającymi możliwość reali-
zacji projektu zgodnie z pierwotny-
mi założeniami. Dodatkowe środki, 
przyznane wrocławskiej Spółce, zo-
staną oczywiście przeznaczone na 
roboty budowlane i zadania objęte 
projektem. Całość prac będzie kosz-
towała ponad pół miliarda złotych 
(504 072 029,30 zł brutto), a unijne 
dofinansowanie pokryje 70% kosz-
tów kwalifikowanych. Zakończenie 
realizacji projektu planowane jest na 
IV kwartał 2027 r.

Rozbudowa i modernizacja 
Wrocławskiej Oczyszczalni Ścieków

Najbardziej kosztownym elemen-
tem projektu „Docelowe rozwiązanie 
gospodarki ściekowej dla miasta 
Wrocławia – Faza II” jest rozbudowa 
i modernizacja Wrocławskiej Oczysz-
czalni Ścieków (WOŚ). Inwestycja bę-
dzie kosztowała ponad 386 mln zł, co 
stanowi 77% wartości całego unijne-
go projektu. Prace przy rozbudowie 
oczyszczalni realizowane są zgodnie 
z planem – pierwszy i drugi etap ro-
bót są mocno zaawansowane.

Etap 1 – wykonano 57% prac na 
placu budowy:

• Trwają prace przy dwóch no-
wych osadnikach wstępnych, które 
przeszły testy szczelności i rozpoczę-
to ich rozruch.

• Modernizacja istniejących osad-
ników wstępnych – jeden z nich jest 
już w pełni uruchomiony po moder-
nizacji, kolejny w trakcie moderniza-
cji.

• Powstaje nowy budynek de-
amonifikacji (Anammox) – kończą 
się prace konstrukcyjne, wkrótce ru-
szą instalacje.

• Przebudowywana jest część 
istniejącej infrastruktury, m.in. pom-
pownia główna i piaskowniki.

Etap 2 – wykonano 24% prac na 
placu budowy:

• Powstaje nowy osadnik wtórny 
– trwa montaż urządzeń.

• Kolejne osadniki i bloki biolo-
giczne są modernizowane – część 
z nich przygotowywana jest już do 
rozruchu.

• Trwa budowa nowych sieci 
technologicznych i elektrycznych.

– Po rozbudowie obiekt będzie w 
stanie przyjąć aż  209 000 m3 nieczy-
stości na dobę, czyli o 39% więcej niż 
obecnie. Oczyszczalnia będzie także 
lepiej dostosowana do przyjęcia tzw. 
ścieków nadmiarowych w pogodzie 
deszczowej, co pozwoli zwiększyć 
odporność miasta na lokalne po-
wodzie, które są efektem ulewnych 
deszczów – dodaje Przemysław Ga-
łecki, wiceprezes MPWiK.

Rozbudowa oczyszczalni obej-
muje również trzeci etap, określany 
jako „elektroenergetyczny”. Jego ce-
lem jest zwiększenie mocy obiektu 
przez dostosowanie infrastruktury 
elektroenergetycznej do nowej, roz-
budowanej części oczyszczalni. Ten 
etap nie jest jednak objęty dofinan-
sowaniem.

#FUNDUSZEUE

Dodatkowe środki unijne dla MPWiK na rozwój gospodarki ściekowej
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Wrocławski Standard Zielonego Budynku. 
Nowa szkoła na Zwycięskiej wśród pierwszych obiektów
technologii, ale wyznacza kierunek 
- budynki te powinny zużywać jak 
najmniej energii, wykorzystywać 
odnawialne źródła w jak najwięk-
szym stopniu, mieć dobrze zapro-
jektowane oświetlenie wewnątrz i 
na zewnątrz, retencjonować wodę 
deszczową i być otoczone możliwie 
dużą ilością zieleni. Projektanci i in-
westorzy mogą dobrać rozwiązania 
do specyfiki działki i budynku.

– Standard jest narzędziem bar-
dzo praktycznym. Oparty jest na ja-
snych kryteriach i daje projektantom 
elastyczność. Chcemy, by każda miej-
ska inwestycja realnie odpowiadała 
na wyzwania związane z kryzysem 
energetycznym i klimatycznym oraz 
podnosiła komfort mieszkańców, 
była tańsza w utrzymaniu i przygo-
towana na zmieniające się warunki. 
Mimo tego, że szeroko pojęty ma-
gistrat odpowiada jedynie za około 
7% emisji gazów cieplarnianych we 
Wrocławiu, zależy nam na tym, aby 
wyznaczać kierunek i dobre praktyki 
inwestorom prywatnym, dlatego za-
czynamy od siebie - mówi Katarzyna 
Szymczak-Pomianowska, dyrektor 
Departamentu Strategii i Zrównowa-
żonego Rozwoju UMW.

Sześć obszarów Standardu 
Zielonego Budynku

1. Zieleń i zagospodarowanie te-
renu

Dbałość o istniejące drzewa, po-
większanie powierzchni biologicznie 
czynnej, zielone dachy, zielone ścia-
ny, ekostrefy, roślinność wspierająca 
bioróżnorodność i ograniczanie ma-
teriałów sztucznych.

2. Gospodarowanie wodami opa-
dowymi

Retencja, wykorzystanie desz-
czówki, ogrody deszczowe, rozwią-

zania oparte na przyrodzie oraz 
ograniczenie odpływu wód poza 
działkę.

3. Efektywność energetyczna
Wyższe standardy EP i EU, od-

nawialne źródła energii, bezemisyj-
ność, magazyny energii, monitoring 
i inteligentne zarządzanie mediami.

4. Zdrowie, jakość i rozwiązania 
budowlane

Ochrona akustyczna, redukcja za-
nieczyszczenia światłem, materiały 
naturalne, gospodarka o obiegu za-
mkniętym, minimalizowanie kolizji 
ptaków z zabudową, dobre doświe-
tlenie.

5. Zrównoważona mobilność i 
dostępność

Pełna dostępność, infrastruktura 
rowerowa, ładowanie urządzeń i po-
jazdów elektrycznych, ograniczanie 
ruchu na powierzchni i rozwój trans-
portu współdzielonego.

6. Lokalizacja i powiązania z oto-
czeniem

Spójność z miejskim układem, 
dobra dostępność usług i terenów 

zieleni, przystanki w zasięgu 500 
metrów, wykorzystanie istniejącej 
infrastruktury technicznej bez ko-
nieczności budowy nowych dróg.

Dla nowych budynków i dla 
istniejących – rozwiązanie 
unikatowe w skali kraju

Standard obejmuje wszystkie 
miejskie inwestycje budowlane - za-
równo te dopiero projektowane, jak 
i modernizacje obiektów już istnieją-
cych. To szczególnie ważne w mieście 
o tak bogatej historii.

We Wrocławiu duża część za-
sobu to budynki przedwojenne. Ich 
modernizacja wymaga szczególnego 
podejścia, dlatego kryteria dotyczą-
ce obiektów istniejących są dosto-
sowane do ich możliwości. Mimo to 
uwzględniają kluczowe elementy: 
poprawę efektywności energetycz-
nej, bezpieczeństwo, dostępność i 
zielone rozwiązania.

Warszawa była istotną inspiracją, 
ale stolica objęła standardem wy-
łącznie nowo projektowane budynki 

i obecnie pracuje nad standardem 
dla budynków modernizowanych. 
Wrocław, aby uzyskać efekt skali zde-
cydował się od razu przyjąć standard 
dla obu kategorii: obiektów nowo 
budowanych i kompleksowo remon-
towanych.

Co zyskają mieszkańcy?
Mieszkańcy odczują lepszy kom-

fort cieplny przez cały rok, niższe 
rachunki za energię wynikające z 
większej efektywności budynków 
oraz zdrowsze powietrze wewnątrz 
pomieszczeń. W przestrzeni poja-
wi się więcej zieleni wysokiej jako-
ści, a okolice budynków staną się 
bezpieczniejsze i lepiej zaprojek-
towane. Poprawi się retencja wód 
opadowych, co zmniejszy ryzyko 
podtopień. Otoczenie będzie chłod-
niejsze podczas upałów, a cały teren 
zyska na bioróżnorodności i jakości 
mikroklimatu.

– Dla nas ten standard to nie teo-
ria, ale bardzo praktyczny zestaw 
narzędzi. Dzięki nowym miejskim 

standardom zielonych budynków 
możemy realizować inwestycje, któ-
re będą dobre dla mieszkańców  i 
jednocześnie przyjazne środowisku 
naturalnemu w wielu aspektach nie 
tylko dziś, lecz także za 30 lat - pod-
kreśla Adam Bułkowski, kierownik 
Działu Realizacji Inwestycji TBS 
Wrocław.  

Miejskie inwestycje wpisujące się w 
Standard 

Miasto przeanalizowało już 
pierwsze projekty pod kątem zgod-
ności z kryteriami Standardu. Wśród 
ocenionych inwestycji znalazły się 
projekty mieszkaniowe TBS Wrocław 
przy ulicach Mościckiego i Stabłowic-
kiej czy nowy Zespół Szkolno-Przed-
szkolny przy ulicy Zwycięskiej, nad 
którym pracuje Zarząd Inwestycji 
Miejskich. Do tego zestawu dołącza 
kompleksowo odnowiony budynek 
przy ulicy  Wilczej,  gdzie wykonane 
prace już dziś przekraczają wymaga-
nia określone w standardzie i tworzą 
przykład modernizacji realizowanej 
z dużą świadomością środowisko-
wą. Standard spełnia również zielo-
ny budynek Urzędu Miejskiego przy 
ulicy Hubskiej, który stał się jedną z 
najbardziej rozpoznawalnych zielo-
nych miejskich inwestycji ostatnich 
lat i ważnym punktem odniesienia 
dla kolejnych projektów.

Standard także dla rynku 
prywatnego

Choć dokument dotyczy miej-
skich inwestycji, Wrocław zachęca 
prywatnych inwestorów do jego do-
browolnego stosowania. Może on być 
wskazówką i inspiracją.

– Branża prywatna już dziś pra-
cuje nad wdrażaniem zrównoważo-
nych rozwiązań. Standard pokazuje 
kierunek i ułatwia porównywanie 
jakości projektów. Dla nas to sygnał, 
że samorząd i sektor prywatny myślą 
podobnie o przyszłości miast -ocenia 
Tomasz Stoga, prezes wrocławskiego 
oddziału Polskiego Związku Firm De-
weloperskich.

Miasto prowadzi rozmowy z 
inwestorami prywatnymi, aby za-
interesować komercyjny rynek nie-
ruchomości możliwością wdrażania 
standardu i zwrócić na niego uwagę 
przy wrocławskich inwestycjach. 

Jak będzie przebiegać wdrażanie 
Standardu? 

Standard został już wprowadzo-
ny zarządzeniem Prezydenta Wro-
cławia i będzie stosowany przez 
kluczowe jednostki miejskie: TBS 
Wrocław, Zarząd Inwestycji Miej-
skich, Wrocławskie Mieszkania oraz 
Zarząd Zasobu Komunalnego. Proces 
oceny jest jasno opisany - projektan-
ci składają kartę oceny, dokumenty 
są weryfikowane przez wskazane ko-
mórki UMW, a po pozytywnej decyzji 
inwestycja otrzymuje opinię o zgod-
ności ze standardem.

Każdy budynek, który spełni kry-
teria, zostanie oznaczony specjalną 
tabliczką - widocznym znakiem ja-
kości.

ŹRÓDŁO: UM WROCŁAW
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Coraz więcej szkół podstawowych 
we Wrocławiu podejmuje działania 
ograniczające używanie telefonów ko-
mórkowych przez uczniów. To reakcja 
m.in. na rosnące problemy z koncen-
tracją i relacjami rówieśniczymi. Dzia-
łania przynoszą wymierne korzyści.

Badania przeprowadzone w 
Polsce – m.in. przez NASK i Instytut 
Badań Edukacyjnych – pokazują, 
że dzieci spędzają ze smartfonami 
średnio 4–5 godzin dziennie, a nie-
które nawet więcej niż dorośli. Psy-
cholodzy wskazują też, że już krót-
kie korzystanie z telefonu w trakcie 
nauki może obniżyć koncentrację i 
pamięć roboczą nawet o 20–30%, 
co bezpośrednio wpływa na wyniki 
szkolne.

Dlatego wrocławskie szkoły 
wprowadzają rozwiązania ograni-
czające używanie smartfonów – nie 
po to, by dzieciom „zabierać tech-
nologię”, lecz by stworzyć warunki 
sprzyjające nauce, skupieniu i budo-
waniu relacji społecznych.

- Naszym celem jest stworzenie 
przestrzeni, w której dzieci mogą w 
pełni skupić się na nauce i na interak-
cjach z rówieśnikami. Ograniczenie 
telefonów jest ważnym elementem 
tej strategii, mającym na celu ode-
rwanie dzieci od ekranów i przy-
wrócenie ich do życia społecznego w 
szkole. Wierzymy, że ta cyfrowa dys-
cyplina sprzyja lepszemu rozwojowi 
i zdrowym relacjom – mówi Ryszard 
Kessler, wiceprezydent Wrocławia.

We Wrocławiu nie ma jednego 
sztywnego modelu ograniczania 
korzystania ze smartfonów – każda 

szkoła dobiera rozwiązania odpo-
wiednie dla swojej społeczności. 

– W dzisiejszych czasach nauka 
bywa mocno obciążona nadmiarem 
bodźców. Badania pokazują, że nawet 
nieużywany smartfon, leżący obok, 
odciąga zasoby poznawcze uczniów, 
a dzieci uczące się bez telefonu w za-
sięgu osiągają lepsze wyniki. Dlatego 
wspieramy szkoły we wprowadzaniu 
przemyślanych ograniczeń – nie jako 
formy kary, lecz profilaktyki – i pro-
wadzimy programy edukacji cyfro-
wej, aby młodzi korzystali z techno-
logii mądrze, we właściwym czasie i 
miejscu – podkreśla Marcin Miedziń-
ski, zastępca dyrektora Departamen-
tu Edukacji.

Metody są różne, ale wszystkie 
skuteczne:

Blokada sygnału (SP nr 50): 
W Szkole Podstawowej nr 50 za-

stosowano innowacyjne rozwiąza-
nie: uczniowie, wchodząc do placów-
ki, wkładają telefony do specjalnych 
etui, które są aktywnie blokowane 
przy użyciu specjalnego urządzenia 
umieszczonego przy wejściu. Dzięki 
temu smartfon staje się całkowicie 
nieaktywny na czas pobytu w szkole.

– Choć ten system działa u nas od 
dosłownie kilku miesięcy, to już wi-
dzimy, że dzieci są bardziej skoncen-
trowane na lekcjach. Na przerwach 
z kolei częściej rozmawiają ze sobą, 
czytają książki i aktywnie spędzają 
ten wolny czas. Ponadto zaobser-
wowaliśmy istotny spadek sytuacji 
związanych z hejtem w szkole, co w 
obecnych czasach jest wyjątkowo ważne – Karolina Cis-Wawrzyniak, 

dyrektorka Szkoły Podstawowej nr 
50.

Szafki na telefony (SP nr 83): 
W Szkole Podstawowej nr 83 

telefony są deponowane w specjal-
nych szafkach i dostępne dopiero po 
zakończeniu zajęć. Każdy uczeń ma 
swój box i kluczyk do niego.

– Dzięki temu uczniowie są w 
pełni obecni w szkolnej przestrzeni. 
Widać większe zaangażowanie dzie-
ci w zajęcia i ogólnie przyjemniejszą 
atmosferę na przerwach i lekcjach – 
dodaje Paweł Kaczmarek, dyrektor 
Szkoły Podstawowej nr 83. 

Całkowity zakaz (SP nr 113): 
Wprowadzenie całkowitego za-

kazu (jak w Szkole Podstawowej nr 
113) nie przyszło od razu. Dyrekcja 
przyznaje, że na początku nauczy-
ciele próbowali pozwolić uczniom 
na telefony podczas jednej przerwy. 
Niestety to nie działało i nie poma-
gało w utrzymaniu porządku. Dlate-
go ostatecznie zakaz objął wszystkie 
przerwy, co oczywiście wymagało 
zgody rodziców.

– Z perspektywy psychologicznej 
efekty ograniczenia używania telefo-
nów komórkowych w szkołach są wy-
raźne i pojawiają się bardzo szybko. 
Uczniowie wykazują lepszą koncen-
trację uwagi, mniejsze rozproszenie 
bodźcami oraz większe zaangażowa-
nie w proces nauki. Równocześnie 
obserwujemy poprawę funkcjonowa-
nia społecznego. Co istotne, relacje 
między uczniami stają się bardziej 
bezpośrednie i naturalne, a przerwy 

częściej służą rzeczywistemu odpo-
czynkowi i aktywności. To ma istot-
ny wpływ na dobrostan psychiczny 
dzieci, rozwój kompetencji społecz-
nych oraz poczucie bezpieczeństwa 
w środowisku szkolnym – podkreśla 
Martyna Borecka-Petrova, pedagog w 
SP nr 113 .

Rodzice i uczniowie widzą korzyści
Ważnym aspektem inicjatywy 

jest jej społeczne poparcie. Wszyst-
kie zasady ograniczania telefonów w 
placówkach są uzgadniane z rodzica-
mi, którzy w większości akceptują i 
popierają ograniczenia, uznając je za 
korzystne dla rozwoju swoich dzieci. 
Choć zdarzają się sporadyczne przy-
padki sprzeciwu, są one na szczęście 
marginalne. 

– Wprowadzenie nowych zasad 
w naszej szkole wymagało dialogu. 
Zdarzały się głosy rodziców, któ-
rzy uważali, że telefony są dzieciom 
potrzebne. Uspokajaliśmy ich, za-
pewniając, że w nagłych wypadkach 
to nauczyciele podejmą kontakt, a 
uczniowie mogą zadzwonić zaraz 
po wyjściu ze szkoły. Po tych rozmo-
wach udało się przekonać do zasad-
ności tych działań – podkreśla Mar-
tyna Borecka-Petrova.

Zamiast ciągłego patrzenia w 
telefon, wrocławskie szkoły stawia-
ją na to, co najważniejsze: naukę, 
ruch i prawdziwe relacje. Co istotne, 
uczniowie w większości stosują się 
do nowych regulacji, a ich pozytywne 
efekty (aktywne przerwy, mniej kon-
fliktów) widzą sami uczniowie.  

– Szczerze mówiąc, myślałem, 

że w szkole będzie ciężko bez telefo-
nu, ale da się spokojnie wytrzymać. 
Wcale nie jest tak źle. Nawet widzę 
plusy – więcej rozmawiam i spędzam 
więcej czasu z kolegami – podkreśla 
Mikołaj Garyga, uczeń 8 klasy Szkoły 
Podstawowej nr 50.  

– To naprawdę dobry pomysł. 
Rano wkładam telefon do szafki i 
mam spokój. Poza tym, że jestem 
dużo bardziej skupiona na lekcjach, 
to czuję się też bezpieczniej – nie 
musimy się denerwować, że ktoś nas 
nagra albo zrobi nam zdjęcie. Szcze-
rze? Nie widzę w tym ograniczeniu 
problemu – dodaje Aleksandra Bana-
siak, uczennica 8 klasy SP nr 83. 

To, co dzieje się w tych placów-
kach, to nie jednorazowe pomysły. 
Rozwiązania ograniczające telefony 
– na różne sposoby – są już faktem w 

wielu wrocławskich szkołach, a ko-
lejne dyrekcje planują wprowadzić 
podobne zasady w najbliższej przy-
szłości. 

Główne efekty odnotowane we 
wrocławskich szkołach:

Wzrost interakcji i rozmów mię-
dzy uczniami.

Lepsza koncentracja i większe 
zaangażowanie podczas lekcji.

Większa aktywność fizyczna 
podczas przerw.

Spadek liczby incydentów zwią-
zanych z hejtem.

„HejTy, Reaguj!”
Ograniczanie korzystania z tele-

fonów w szkołach idealnie wpisuje 
się w miejską akcję Wrocław przeciw 
hejtowi – „HejTy, Reaguj!” . 

Od września trwa we Wrocławiu 
szeroka kampania, która zachęca 
młodych do rozmowy o przemo-
cy słownej, jej skutkach i o tym, jak 
każdy z nas może ją przerwać. To 
inicjatywa obecna w szkołach, inter-
necie i przestrzeni miejskiej, bo hejt 
nie dzieje się „gdzieś w sieci” – dzieje 
się tu i teraz: w klasach, na koryta-
rzach, w wiadomościach. Dlatego też 
w mieście kursuje autobus HejtOff, 
czyli mobilna strefa wsparcia, która 
odwiedza różne szkoły, oferując roz-
mowę, pomoc i edukację.

W ramach tych działań powstał 
również bezpłatny Informator 
Wsparcia, który pokazuje, jak rozpo-
znawać hejt, reagować i gdzie szukać 
pomocy. 

https://www.wroclaw.pl/bez-
-przemocy/informator-wsparcia 

Wrocławskie szkoły odrywają dzieci od smartfonów. 
Mniej ekranów, więcej relacji
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„Spędziłem tu wiele lat 
nauki” – mówił podczas 
spotkania z uczniami

Hubert Hurkacz, jeden z najbar-
dziej rozpoznawalnych ambasado-
rów Wrocławia w świecie sportu, 
odwiedził dziś dzieci ze szkoły, do 
której sam uczęszczał jako chłopiec. 
Tenisista urodził się i wychował na 
wrocławskich Krzykach. To właśnie 
tutaj – w Zespole Szkolno-Przed-
szkolnym nr 47 przy ul. Januszowic-
kiej – stawiał swoje pierwsze eduka-
cyjne kroki.

– Spędziłem tutaj wiele lat nauki, 
moja mama też się tutaj uczyła. Nie-
samowicie się cieszę z dzisiejszego 
spotkania – podkreślał Hurkacz, wi-
tany przez uczniów gromkimi bra-
wami.

Dzieci z drugich klas przygoto-
wały dla mistrza wyjątkowy quiz 
sprawdzający nie tylko jego wiedzę 
o Wrocławiu i krasnalach, lecz tak-
że znajomość szkolnych lektur, czy… 
ulubionego przysmaku Kubusia Pu-
chatka. Hubert rozwiązywał zagadki, 
a na chwilę wcielił się nawet w króla 
planety, który poleca swoim podda-
nym być szczęśliwymi i radosnymi. 
Nie zabrakło także elementu spor-
towego – minutowego wyzwania w 
odbijaniu piłeczki tenisowej.

Starszych uczniów interesowa-
ło, który przedmiot szkolny był jego 
ulubionym. – Poza sportem była nim 
matematyka. Zawsze interesowało 
mnie rozwiązywanie zagadek, logicz-
ne myślenie i analiza. To nadal ważna 
część mojego życia – przyznał teni-
sista.

Hurkacz zapytany o swojego ido-
la z czasów szkolnych bez wahania 
wskazał Rogera Federera jako swoją 
inspirację. – Marzyłem, żeby kiedyś 
z nim zagrać lub potrenować. W cza-
sach szkolnych wydawało się to nie-
realne, ale ostatecznie się wydarzyło 
i bardzo się z tego cieszę – opowiadał.

Sportowiec zdradził także, że w 
młodości trenował akrobatykę, na 
którą zapisała go mama. Jego zda-
niem mogło to pomóc mu później 
w osiągnięciu sukcesów na korcie. 
Zdradził też, że dziś pasjonuje się 
wyścigami Formuły 1.

Najważniejszym przesłaniem 
skierowanym do młodych słuchaczy 
była jednak rada dotycząca drogi do 

sukcesu. – Najważniejsze jest podą-
żanie za pasją i radość z tego, co się 
robi. To bardzo pomaga, aby osiągnąć 
większy sukces. Każdy z moich znajo-
mych, kto osiągnął sukces w dowol-
nej dziedzinie, żyje tym, co robi – mó-
wił Hurkacz.

W trakcie spotkania padło pyta-
nie, czy wyrazi zgodę, aby hala spor-
towa szkoły nosiła jego imię. Teni-
sista odpowiedział krótko, że będzie 
zaszczycony. Sala eksplodowała owa-
cjami. Hurkacz przekazał też szkole 
swoją rakietę jako pamiątkę po wizy-
cie, a dziesięciu uczniów wylosowało 
piłeczki tenisowe z autografem.

Bogata infrastruktura tenisowa we 
Wrocławiu

Wrocław może pochwalić się wy-
jątkowo rozwiniętą infrastrukturą 
tenisową – od komercyjnych obiek-
tów po ponad 20 kortów zarządza-

nych przez miejską spółkę Spartan. 
To właśnie na jednym z nich, przy uli-
cy Pułtuskiej, swoje pierwsze kroki 
stawiał Hubert Hurkacz. Malowniczo 
położony tuż przy Parku Południo-
wym, jeden z najstarszych wrocław-
skich kompleksów tenisowych działa 
od 1897 roku i do dziś pozostaje waż-
nym miejscem na mapie sportowego 
Wrocławia. Na jego terenie znajduje 
się siedem letnich kortów ziemnych, 
nowa hala z pięcioma całorocznymi 
kortami typu hard oraz bezpłatna 
ścianka do treningów.

W czerwcu tego roku Hubert 
Hurkacz osobiście odwiedził uczest-
ników organizowanego dziecięcego 
turnieju "Hubi Cup 2025”, który jest 
rozgrywany na wrocławskich kor-
tach przy ul. Pułtuskiej. Hubi Cup to 
ogólnopolski turniej klasyfikacyj-
ny super serii dla dzieci do lat 12. 
Od trzech lat organizuje go Hubert 
wraz ze swoim teamem i Come-On 
Tennis Club Wrocław. Finalistom 
singli dziewcząt i chłopców Hurkacz 
funduje wyjazd na prestiżowy tur-
niej ATP 500 w Halle w Niemczech, 
w którym triumfował w 2022 roku. 
Dzieci mają tam niepowtarzalną 
okazję, żeby zobaczyć tenis na naj-
wyższym poziomie, zajrzeć za kulisy 
zawodowego touru — być nie tylko 
na trybunach, ale także w strefach 
dostępnych wyłącznie dla zawodni-
ków oraz porozmawiać z Hubertem i 
jego zespołem.

Drugim ważnym punktem teni-
sowym są korty przy ulicy Spiskiej 
– całoroczne centrum ulokowane w 
zielonym sercu Parku Andersa. La-
tem działa tam osiem kortów o na-
wierzchni naturalnej, w tym cztery 
oświetlone, a przez cały rok zawod-
nicy mają do dyspozycji cztery ogrze-
wane korty pod zadaszeniem.

Z kolei obiekt przy ulicy Lubiń-
skiej oferuje dwa kryte, oświetlane 
korty ze sztuczną nawierzchnią, trzy 
zewnętrzne korty mineralne oraz 
ściankę tenisową. W przyszłym roku 
miejscu wysłużonych hal powstaną 
dwie nowe wraz z zapleczem i zago-
spodarowaniem terenu.

Czwarta lokalizacja, przy ulicy 
Krajewskiego na Sępolnie, to kame-
ralny kort ze sztuczną nawierzchnią 
– idealny do gry, treningów oraz or-
ganizacji turniejów w wyjątkowo za-
cisznym, zielonym otoczeniu.

Wrocław. Hubert Hurkacz wrócił do szkoły z dzieciństwa 
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Ważne. Defibrylatory w 
Gminie Kobierzyce (adresy)
Montaż nowych defibrylatorów AED rozpocznie się na początku 
grudnia. W pierwszym etapie projektu urządzenia pojawią się 
w trzynastu sołectwach, docelowo – w całej gminie. 
Urządzenia zostały zakupione z dotacji Wojewody Dolnośląskiego 
w ramach Programu Ochrony Ludności i Obrony cywilnej 
2025- 2026 , co umożliwiło objęcie projektem wielu punktów 
jednocześnie.
 
AED trafią w miejsca ogólnodostępne i uczęszczane, aby można 
było z nich skorzystać jak najszybciej w sytuacji zagrożenia życia.
Defibrylatory zostaną zamontowane w następujących 
lokalizacjach:
1.         Kobierzyce – budynek KOK, ul. Ludowa 7
2.         Bielany Wrocławskie – budynek szkoły, ul. Akacjowa 1
3.         Domasław – świetlica wiejska, ul. Wrocławska 35
4.         Tyniec Mały – świetlica wiejska, ul. Świdnicka 6
5.         Tyniec nad Ślęzą – dawny budynek świetlicy, ul. Szkolna
6.         Wierzbice – świetlica wiejska, ul. Tarnopolska 15
7.         Wysoka – budynek szkoły, ul. Chabrowa 99
8.         Pustków Wilczkowski – świetlica wiejska, ul. 
Damianowicka 2A
9.         Ślęza – świetlica wiejska, ul. Główna 23A
10.       Szczepankowice – świetlica wiejska, ul. Wrocławska 7A
11.       Krzyżowice – świetlica wiejska, ul. Główna 18
12.       Księginice – świetlica wiejska, ul. Oławska 25
13.       Jaszowice – świetlica wiejska, ul. Sportowa 4
Wraz z montażem urządzeń Gmina Kobierzyce rozpoczyna 
bezpłatny cykl szkoleń z pierwszej pomocy i obsługi AED. To 
okazja, by zdobyć niezwykle ważne umiejętności, które mogą 
uratować czyjeś życie. Zajęcia poprowadzą doświadczeni 
ratownicy medyczni, a program obejmuje m.in.:
rozpoznawanie stanu zagrożenia życia,
resuscytację krążeniowo–oddechową (RKO),
obsługę defibrylatora AED,
reagowanie w nagłych sytuacjach zdrowotnych.
Szkolenia odbędą się w świetlicach wiejskich oraz innych 
obiektach publicznych. Terminy zostaną podane w komunikatach 
gminnych oraz przez sołtysów.
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Nakładem wydawnictwa „Akwedukt” 
Klubu Muzyki i Literatury we Wrocła-
wiu, ukazała się świeżo książka red. 
Izabelli Starzec „Brzmienia Wrocła-
wia. Rozmowy w wielu tonacjach”. 
Jest to zbiór wywiadów tworzących 
swoisty pejzaż dźwiękowy miasta i 
Dolnego Śląska. Rozmówcy dzielą się 
swoją wiedzą, wspomnieniami i arty-
stycznymi poszukiwaniami, tworząc 
niepowtarzalną opowieść nawiązują-
cą do historycznych i współczesnych 
zdarzeń.

Można się zatem dowiedzieć, co 
zafascynowało Roberto Alagnę w 
Aleksandrze Kurzak na pierwszej 
randce, jak brzmiał tuż powojenny 
Wrocław i co to są „dźwięki grozy”, 
w jakich latach i z jakiego powo-

du działały w naszym mieście dwie 
Opery, jak to z jazzem we Wrocławiu 
było, kogo dzieci nazywały „Pan ret-
mik”, Jest też o chóralistyce, muzyce 
dawnej i nowej, o stowarzyszeniach 
muzycznych, audiosferze Wrocławia. 
Prof. Piotr Drożdżewski wyjaśnia, jak 
brzmi cząsteczka wody i ze swadą 
opowiada, jak to Mendelssohn ką-
pał się w Odrze. Red. Zofia Owińska 
wspomina wrocławskie przyjaźnie 
Witolda Lutosławskiego. Anna-Ma-
ria Mbayo dzieli się swoimi nie tylko 
muzycznym, ale i lotniczymi pasjami.

Książka jest w sprzedaży księgar-
ni internetowej Muzyki i Literatury 
oraz bezpośrednio w Klubie. Autorka 
została w 2024 roku uhonorowana 
tytułem Dolnośląskiego Dziennika-

rza Roku, wręczono jej Złote Pióro 
i została również wyróżniona Złotą 
Odznaką Za Zasługi dla SDRP „Dolny 
Śląsk”. Izabella Starzec to znana po-
pularyzatorka muzyki oraz jej twór-
ców i wykonawców. Jej publikacje 
ukazywały się w branżowych perio-
dykach jak „Ruch Muzyczny” i „Jazz 
Forum”, na stronie wroclawskiportal.
pl, a dorobek dziennikarski wzbo-
gacały również felietony i reporta-
że przygotowywane na antenę TVP 
Wrocław oraz współpraca z Polskim 
Radio Wrocław.

W przedmowie do książki może-
my przeczytać wartościową refleksję 

red. Jakuba Puchalskiego („Tygodnik 
Powszechny’): 

„Każdy kamyk ma własną wagę 
i barwę, a zebrane razem tworzą 
mozaikowy obraz. Taki właśnie cha-
rakter ma zestaw wywiadów Izabel-
li Starzec – panoramiczny portret 
ostatnich dekad, a nawet stuleci mu-
zycznego Wrocławia. Obejmuje on 
jazz, filharmonię, operę, chóralistykę, 
muzykę dawną, nową i najnowszą, a 
także muzykologię. To zbiór szcze-
gólnie cennych dziś case studies i 
mikrohistorii, odsłaniających detale 
niedostrzegane w bardziej ogólnych 

opracowaniach, a jednocześnie uka-
zanych z temperaturą i spojrzeniem 
możliwym tylko dzięki twórcom 
oraz uczestnikom wydarzeń. Głosy z 
pierwszej ręki zostały zebrane przez 
znakomitą dziennikarkę, będącą czę-
sto nie tylko świadkiem opisywanych 
zdarzeń, lecz także znawcą tematu na 
równi ze specjalistami zaproszonymi 
do rozmów”.

„Brzmienia Wrocławia” warto 
mieć w swojej biblioteczce. Może też 
być świetnym prezentem – nie tylko 
świątecznym! 

REDAKCJA

„Brzmienia Wrocławia” – ważna nowość na półce wydawniczej!




